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Prokuratura postawiła Tomaszowi Stali, właścicielowi wydawnictwa 3DOM                            
z Częstochowy, zarazem asystentowi europosła Konfederacji Marcina Sypniewskiego, 
zarzut publicznego nawoływania do nienawiści na tle narodowościowym. 
 
21 lutego 2024 r. do siedziby wydawnictwa 3DOM 
Tomasza Stali w częstochowskiej dzielnicy 
Stradom wkroczyli funkcjonariusze Agencji 
Bezpieczeństwa Wewnętrznego - na polecenie 
prokuratora z Oddziałowej Komisji Ścigania 
Zbrodni przeciwko Narodowi Polskiemu w 
Katowicach. Zarekwirowali kilkanaście 
egzemplarzy trzech książek Dariusza Ratajczaka z 
serii "Tematy niebezpieczne", wznowionych i 
rozpowszechnianych przez 3DOM. W 2023 r. 
zawiadomienie o możliwości popełnienia 
przestępstwa z art. 55 Ustawy o IPN, który mówi o 
zaprzeczaniu zbrodniom nazistowskim, złożyło 
Państwowe Muzeum Auschwitz-Birkenau. W przeszłości Ratajczak został oskarżony o tzw. kłamstwo 
oświęcimskie, w 2001 r. Sąd Rejonowy w Opolu uznał jego winę.  
 
Na profilu wydawnictwa 3DOM opublikowano ponadto link przekierowujący do oferty z pakietem 
książek Ratajczaka ("Tematy niebezpieczne", "Tematy jeszcze bardziej niebezpieczne", "Tematy 
śmiertelnie niebezpieczne"), a także grafikę z okładkami tych publikacji i napisem: "Dziś obchodzimy 
Międzynarodowy Dzień Pamięci o Ofiarach Holokaustu. Z tej okazji polecamy odpowiednią lekturę!". 
 
Uniewinnienie nieprawomocne 
 
Prokurator Dariusz Psiuk z Oddziałowej Komisji Ścigania Zbrodni przeciwko Narodowi Polskiemu 
IPN w Katowicach oskarżył częstochowskiego wydawcę, że "od 18 lipca 2020 r. do 30 grudnia 2023 r. 
publicznie i wbrew faktom zaprzeczał zbrodniom wymienianym w art 1 pkt. 1 ustawy o IPN - Komisji 
Ścigania Zbrodni przeciw Narodowi Polskiemu, a to popełnionych na osobach narodowości polskiej 
lub obywatelach polskich innych narodowości zbrodni nazistowskich i innych przestępstw 
stanowiących zbrodnię przeciw pokojowi, ludzkości i innych przestępstw". 
 
We wskazanym czasie Stala za pośrednictwem księgarni internetowej 3DOM rozpowszechnił co 
najmniej 278 egzemplarzy publikacji Tomasza Ratajczaka "Tematy niebezpieczne" i 271 egzemplarzy 
publikacji "Tematy jeszcze bardziej niebezpieczne", których treść kwestionuje masowego 
dokonywania zabójstw ludności pochodzenia żydowskiego na terenie niemieckich obozów 
koncentracyjnych Auschwitz-Birkenau i Majdanek. 
 
Autor książek pisał, że przyczyną śmierci więźniów Majdanka i Auschwitz-Birkenau były choroby, a 
fakt istnienia komór gazowych oraz używania gazu o nazwie Cyklon B świadczy jedynie o tym, że 
jego przeznaczeniem było odwszawianie i dezynfekcja. 
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W tej sprawie w Sądzie Rejonowym w Częstochowie odbyła się 11 lutego 2025 r. jedna rozprawa, po 
której zapadł wyrok uniewinniający. 
 
Zdaniem sądu, oskarżony nie wyczerpał znamion art. 55 ustawy o IPN - Komisji Ścigania Zbrodni 
przeciwko Narodowi Polskiemu (Kto publicznie i wbrew faktom zaprzecza zbrodniom, o których 
mowa w art. 1 zakres regulacji ustawy pkt 1, podlega grzywnie lub karze pozbawienia wolności do lat 
3. Wyrok podawany jest do publicznej wiadomości). 
 
Sąd uznał, że Stala nie był autorem kłamstwa oświęcimskiego tylko sprzedawał publikacje, które 
prawem nie są zakazane. 
 
Choć Stala triumfuje, to nie kończy to sprawy, bo oskarżyciel publiczny skieruje do Sądu Okręgowego 
w Częstochowie apelację. 
 
Stala ma kolejne zarzuty 
 
Niezależnie od procesu Tomasz Stala usłyszał kolejny zarzuty. Tym razem dotyczą antysemickich 
publikacji. Prokuratura Rejonowa w Częstochowie - wyznaczona do ścigania przestępstw z zakresu 
szeroko rozumianej mowy nienawiści - postawiła właścicielowi wydawnictwa 3DOM zarzuty z art. 256 
Kodeksu karnego: 
 

• § 1. Kto publicznie propaguje nazistowski, komunistyczny, faszystowski lub inny totalitarny 
ustrój państwa lub nawołuje do nienawiści na tle różnic narodowościowych, etnicznych, 
rasowych, wyznaniowych albo ze względu na bezwyznaniowość, podlega karze pozbawienia 
wolności do lat 3. 

• § 1a. Tej samej karze podlega, kto publicznie propaguje ideologię nazistowską, komunistyczną, 
faszystowską lub ideologię nawołującą do użycia przemocy w celu wpływania na życie 
polityczne lub społeczne. 

• § 2. Karze określonej w § 1 podlega, kto w celu rozpowszechniania produkuje, utrwala lub 
sprowadza, nabywa, zbywa, oferuje, przechowuje, posiada, prezentuje, przewozi lub przesyła 
druk, nagranie lub inny przedmiot, zawierające treść określoną w § 1 lub 1a albo będące 
nośnikiem symboliki nazistowskiej, komunistycznej, faszystowskiej lub innej totalitarnej, 
użytej w sposób służący propagowaniu treści określonej w § 1 lub 1a. 
 

Jak ustaliliśmy, postępowanie karne częstochowska prokuratura wszczęła z urzędu po tym, jak 
policjanci, towarzysząc przeszukaniom przez ABW, przyjrzeli się innym książkom wydawnictwa 
3DOM. Funkcjonariusze zabrali m.in. "Dzienniki Turnera" Andrew Macdonalda (będące inspiracją 
dla sprawcy zamachu w Oklahomie w 1995 r., w którym zginęło 168 osób); "Program światowej 
polityki żydowskiej" Stanisława Trzeciaka (ideolog przedwojennego antysemityzmu) czy książki 
Radosława Patlewicza, m.in. "Mord rytualny w Rzeszowie? Śledztwo historyczne" (w której powielał 
oskarżenia Żydów o dokonywanie rzekomych mordów na chrześcijanach). 
 
Według powołanych do sprawy biegłych, wiele ze sprzedawanych przez 3DOM publikacji ma 
charakter antysemicki i nawołujący do nienawiści na tle narodowym i etnicznym. 
 
Stala odrzuca te zarzuty i ogłosił publiczna zbiórkę "na adwokata". Chce zebrać 20 tys. zł i w mediach 
społecznościowych zachęca do kupowania książek Ratajczaka i wskazanych przez prokuraturę jako 
antysemickie. 
 
Poglądy ewoluowały w kierunku narodowego, faszystowskiego, monarchistycznego 
 
Tomasz Grzegorz Stala, polityk i przedsiębiorca związany z Konfederacją i Grzegorzem Braunem 
(choć teraz namawia do zbierania podpisów na Sławomira Mentzena) jest jednym z założycieli klubu 
kibiców Wieczny Raków. Stowarzyszenie przez lata kojarzono ze skrajną prawicą i uwielbieniem dla 
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Janusza Walusia, skazanego na dożywocie w RPA za zabójstwo w 1993 r. bohatera walki z 
apartheidem, komunistycznego działacza Chrisa Haniego. 
 
Gdy Waluś warunkowo opuścił więzienie, Stala zbierał dla niego pieniądze. 
 
Z kolei gdy Grzegorz Braun „zasłynął" zgaszeniem świec chanukowych w Sejmie, Stala był jednym z 
pierwszych, którzy ogłosili zbiórkę pieniędzy na rzecz posła. Co więcej, do sprzedaży rzucił T-shirty z 
symbolami czerwonej gaśnicy i chanukowego świecznika. 
 
Bo jeszcze w 2016 r. Stala uruchomił sklep internetowy 3DOM - z czasem przekształcony w 
wydawnictwo. Jak mówił w jednym z wywiadów, celem jest "stworzenie marki, z którą utożsamiać się 
będą osoby ceniące wolność, tradycję i religię katolicką". Nazwa wydawnictwa ma "wskazywać 
umiłowanie wolności, ale nie tej lansowanej przez Owsiakowe »róbta, co chceta« i lewackie 
ideologie". 
 
Skandalem zakończył się udział wydawnictwa 3DOM w listopadzie 2022 r. w warszawskich Targach 
Książki Historycznej pod patronatem prezydenta Andrzeja Dudy. Jak relacjonowali w stołecznej 
"Wyborczej" Tomasz Urzykowski i Małgorzata Zubik, to właśnie obecność częstochowskiego 
wydawnictwa z publikacjami Radosława Patlewicza wywołała sprzeciw American Jewish Committee 
Central Europe (Środkowoeuropejskiego Biura Amerykańskiego Komitetu Żydowskiego). 
 
Wcześniej - latem 2022 r. - w serwisie YouTube, w wywiadzie na kanale prowadzonym przez 
Stanisława Krajewskiego, historyka również należącego do Konfederacji, Stala mówił: - Nie zmieniłem 
do końca poglądów, one ewoluowały w kierunku narodowego, faszystowskiego, monarchistycznego. 
Chełpił się, że wydał pisma Corneliu Codreanu, przywódcy Żelaznej Gwardii, ugrupowania 
faszystowskiego, które działało w Rumunii w latach 1927-1941 i zapisało się w historii szczególnie 
brutalnymi pogromami antyżydowskimi. 
 
Stala reklamował publikację słowami: "To nasza niespodzianka dla naszych faszystowskich 
klientów". 
 
Podkreślał również swój podziw dla Codreanu: "Osoba religijna, a jednocześnie działająca politycznie 
i bezkompromisowo, warta jest na pewno przypomnienia, a jego rozważania duchowe są miodem na 
ten zgniły świat, który nas otacza". 
 
W rozmowie opublikowanej na kanale YouTube Krajskiego, Stala zaatakował firmę Lidl, którą określił 
jako "amerykańsko-niemiecko-żydowski koncern". Stwierdził też, że zasady gospodarki "powinny być 
wolnościowe, ale wolnościowe dla Polaków. Temat ukrainizacji, moglibyśmy 24 godziny opowiadać o 
tym, jak Polacy są źle traktowani w swoim kraju". 
 
Kontakty z rosyjskim agentem 
 
Gdy Stala był jedynką na częstochowskiej liście Konfederacji w wyborach do Sejmu, twierdził:  - Nie 
mam poglądów faszystowskich, aczkolwiek nie ukrywam, że kiedyś byłem zafascynowany 
uznawaniem, że państwo i obywatele są nadrzędne nad wszystkim innym. 
 
W czasie kampanii prawicowy portal wPolityce.pl wypomniał mu kontakty z „Leonidem Swirydowem, 
rosyjskim agentem wyrzuconym już w 2006 r. z Czech, a w 2014 r. z Polski". W 2018 r. na zaproszenie 
Fundacji Gorczakowa, Stala wyjechał do Rosji. Efektem była publikacja w portalu Magna Polonia. 
 
„Polska propaganda wypływająca ze źródeł rządowych i ukazująca Rosję jako potwora 
czyhającego na najlepszy moment, aby wjechać do naszego kraju czołgami, jest grubo przesadzona. 
Ze strony mieszkańców Rosji możemy spodziewać się sympatii, wsparcia i chęci pomocy" - 
opisywał wrażenia Stala. 
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W kampanii do Sejmu wygrał proces w trybie wyborczym, gdy jeden z internatów na platformie X 
nazwał go „ruskim agentem". 
 
Autorzy 'Brunatnej Księgi", dorocznego raportu o ksenofobii i mowie nienawiści, w 2023 r. 
przypomnieli, że to w siedzibie jego wydawnictwa 3DOM odbyło się spotkanie inaugurujące 
działalność organizacji Polski Ruch Antywojenny, założonej przez Leszka Sykulskiego i Sebastiana 
Pitonia. Obydwaj odczytali deklarację, w której znalazły się następujące stwierdzenia: "Nie ma naszej 
zgody na rozdawnictwo publicznych pieniędzy na pomoc socjalną dla obywateli Ukrainy ani na 
przesiedleńczą akcję na terytorium Polski" (to popularna wśród skrajnej prawicy teoria, wedle której 
wojnę przeciwko Ukrainie podjęto w wyniku tajnego spisku po to, by ludność ukraińska została 
przesiedlona do Polski - przyp. red.). 
 
Nazwa Polski Ruch Antywojenny cynicznie odwołuje się do przesłania pokojowego, w rzeczywistości 
przekaz promowany przez liderów tego ugrupowania uznaje się za zbieżny z propagandą putinowską. 
 
Komitet "Alternatywa dla Częstochowy" i zapowiedź "patroli obywatelskich" przeciw 
imigrantom 
 
Posłem Stala nie został, ale wystartował w wyborach prezydenta Częstochowy. Założył Komitet 
Wyborczy - nazwany ugrupowaniem samorządowym „Alternatywa dla Częstochowy" i głosił hasła 
obrony Jasnej Góry przed „paradami zboczeńców" (chodzi o Częstochowski Marsz Równości), 
wsparcia dla tych, których dzieci nie dostały się do wybranych szkół, bo pierwszeństwo miały dzieci 
ukraińskie, przeciwstawiania się „szaleństwom pseudoekologicznych i klimatycznych dotyczącym 
samochodów i ogrzewania mieszkań, które mogą być wprowadzane w Częstochowie wzorem innych 
rządzonych przez lewicę miast". 
 
Nie przekonał wyborców. Co nie zniechęciło go do polityki. Jest krajowym asystentem europosła 
Konfederacji Marcina Sypniewskiego, często go reprezentuje w kontaktach z lokalnymi samorządami. 
W czwartek, 20 lutego na centralnym w Częstochowie pl. Biegańskiego, zorganizował manifestację 
antyimigracyjną. - My jesteśmy w tym kraju gospodarzami. Mleko się już rozlało, ponieważ pakt 
migracyjny został już przyjęty, centra integracji cudzoziemców w 49 miastach powstają - przemawiał 
Stala obok pomnika Józefa Piłsudskiego. 
 
- Chciałbym jeszcze raz powiedzieć: Stop Imigracji! Przestańmy być szrotem Europy! Zadbajmy o 
siebie i Polskę. Są młodzi koledzy z tyłu (to o grupie ubranych na czarno nacjonalistów - przyp. red.), 
którzy w razie czego będą organizować patrole obywatelskie. Chcemy, aby Polki i Polacy, a także nasze 
dzieci były bezpieczne w Naszym kraju - mówił Tomasz Grzegorz Stala, cytowany przez "Dziennik 
Zachodni". 
 
 
 
 
M. Mamoń: „Prawicowy wydawca i polityk z Częstochowy uniewinniony od «kłamstwa oświęcimskiego», ale z 
prokuratorskimi zarzutami głoszenia antysemityzmu”. Czestochowa.wyborcza.pl, 21.02.2025. 
 
https://czestochowa.wyborcza.pl/czestochowa/7,48725,31710284,prawicowy-wydawca-i-polityk-z-czestochowy-
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